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ANDRZEJ WAWRZEŃCZAK

PAPIERY DOKUMENTÓW RODZINNYCH BOHDANA MARCONIEGO

Pierw sza połowa X IX  w. —  to okres burzli­
w ych  przemian w  polskim papiernictwie. Spe­
cyficzne układy polityczne będące rezultatem  
w ojen napoleońskich, jak również ciągły proces 
rozw ojow y przem ysłu i handlu, z niew ielką i 
krótkotrwałą stagnacją po upadku powstania  
listopad ow ego1, spow odow ały zdecydowany  
rozwój papiernictwa na terenach K sięstw a  
W arszawskiego, a po Kongresie W iedeńskim —  
K rólestw a Polskiego, początkowo jeszcze w  
form ie tradycyjnej, później już zdecydowanie 
w form ie przem ysłowej.
Regulacja zawartych w  Kodeksie Napoleona 
przepisów prawnych, porządkujących sprawy  
zw iązane z ew idencją ludności, wprowadzają­
cych w pisy hipoteczne i poszerzających działal­
ność władz skarbowych, przyczyniła się do 
wzm ożonego zapotrzebowania na papier dla ce­
lów  urzędowych.
Również przemianom struktury społeczno-eko­
nom icznej kraju można w  dużym stopniu przy­
pisać fakt, że mimo ostrych represji politycz­
nych  reżimu paskiew iczowskiego doszło do 
znacznego ożywienia czasopiśmiennictwa. Już 
podczas powstania listopadowego liczba ty tu ­
łów  periodyków ukazujących się w  W arszawie 
w ynosiła  około 40 2.

Postęp techniczny, zapoczątkowany pod ko­
niec lat czterdziestych —  modernizacja dru­
karń, rozwój środków łączności i komunikacji, 
które um ożliw iły zorganizowanie sprawnego  
kolportażu —  przyczynił się n iew ątpliw ie do 
wzrostu nakładów prasy i to zarówno codzien­
nej, jak również periodyków naukowych i spe­
cjalistycznych. Obserwuje się jednak w  tym  
okresie daleko posuniętą oszczędność papieru, 
która dochodziła naw et do tego stopnia, że 
redakcje żądały od czytelników  przynoszenia  
ze sobą papieru, aby odbić na nim pism o (nu­
m ery jubileuszowe, specjalne itp .)3.
D aje się również zauważyć wzm ożony ruch  
w ydaw niczy i to zarówno w  dziedzinie literatu­
ry pięknej, jak i naukowej. Przyczyniło się do 
tego założone w  1800 r. Towarzystwo Przyja­
ciół Nauk, będące wówczas pionierem now ych

1 T. Ł e p k o w s k i ,  Przemysł warszawski u progu 
epoki kapitalistycznej (1815—1866), Warszawa I960.
2 Wielka Encyklopedia Powszechna, Polska—Prasa,
PWN, Warszawa 1967.

metod pracy naukowej. Jego prace obejm owa­
ły  niem al w szystkie ówczesne dziedziny nauki, 
a dla niektórych z nich m iały znaczenie prze­
łom owe (np. studia nad językiem  polskim i je­
go słownictw em  prowadzone przez Sam uela B o­
gum iła Lindego). Do rozwoju ruchu edytor­
skiego przyczyniła się również szeroka działal­
ność K rólewsko-W arszawskiego Uniwersytetu, 
założonego w 1816 r.
Wraz ze zw iększonym  popytem  rynku krajo­
w ego wzrosła oferta krajowych producentów  
papieru, zaspokajająca w  znacznej m ierze za­
potrzebowanie; w  dalszym  ciągu istniał rów ­
nież import papieru, szczególnie z tradycyjnego  
rynku holenderskiego. Import ten był jednak  
ściśle kontrolowany przez Radę Adm inistracyj­
ną K rólestw a Polskiego, która w  trosce o inte­
resy rodzimego papiernictwa wprowadziła w  
1819 r. stosunkowo w ysokie cło na papier im ­
portowany, a ulgi udzielane były  w yłącznie na 
wysokogatunkowe papiery nie w ytw arzane w  
ogóle w kraju; w  m om encie rozpoczęcia pro­
dukcji tych papierów przez czerpalnie krajowe 
zezwolenia takie były  cofane. I tak rozpoczęcie 
produkcji papieru w elinow ego przez papiernię 
rządową w  M arymoncie w  1821 г., a następnie 
przez papierników Jeziornej i Sopla przyczyni­
ły  się do zaprzestania tego kosztownego im ­
portu 4.
Ustaw a sejm owa „o papierze stem plow ym ” z 
1776 r. i nowelizacja tych przepisów w  latach  
1809— 1811 spowodowały, że produkcja tego  
gatunku papieru znalazła się pod kontrolą pań­
stwową, oczyw iście w  papierniach krajowych. 
Dało to duże m ożliwości rozwojowe czerpal- 
niom, mającym monopol na tę produkcję.
Z szansy skorzystali kolejni dzierżawcy i w łaś­
ciciele papierni w  Jeziornej, którzy w  szybkim  
tem pie doprowadzili do w ysokiego kunsztu pro­
dukcję zarówno tego, jak i innych gatunków  
papierów. W ykupienie jej w  1830 r. przez Bank 
Polski przyczyniło się do dalszego intensyw ­
nego rozwoju czerpalni, w  której po raz pierw ­
szy w  dziejach polskiego papiernictwa pojawiła

3 W. G i e ł ż y ń s k i ,  Prasa warszawska 1661—1914, 
PWN, Warszawa 1962.
4 J. S i n i a r s k a - C z a p l i c k a ,  Papiernictwo na zie­
miach środkowej Polski w latach 1750—1850. Studia 
z dziejów rzemiosła i przemysłu, t. 6, 1960.
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1. Znak „Róg" na papierze firm y Van der Ley
1. "Horn" mark on paper manufactured by Van der 
Ley Co., early 19th century

się produkcja papieru maszynowego, zwanego 
w  ow ym  czasie „papierem bez końca”. Istnieją  
pewne rozbieżności co do daty uruchomienia tej 
produkcji. W edług Orgelbranda 5 miało to m iej­
sce w  roku 1835 po ustawieniu papiernicy  
przez  specjalistą francuskiego Gabriela Plan­
che. W źródłach w spółczesnych jako bezspor­
na podawana jest data 1838 6. Prawdopodobnie 
różnice te spowodowane są obecnością w  Je­
ziornej dwóch m aszyn papierniczych, z których  
tylko sprowadzona z A nglii przez P lanche’a 
papiernica firm y Donkin pracowała bez zakłó­
ceń. Przywilej dostarczania papieru na potrzeby 
w szystkich władz rządowych, nadany papierni 
w Jeziornej w  1836 r. 7, um ocnił już i tak jej 
wysoką rangę na rynku krajowym .
Dla większości badaczy historii papiernictwa 
źródłem m ateriałów  do badań są biblioteki, 
archiwa państwowe, diecezjalne i parafialne, 
jak również przekazane do tych archiwów

2. Znak „Lilia” na papierze firm y Van Gelder
2. "Lily" mark on paper manufactured by Van Gelder 
Co., early 19th century

zbiory dokumentów rodzinnych, najczęściej ro­
dzin magnackich i fabrykanckich. Materiałem  
stosunkowo rzadko badanym z uwagi na trud­
ności w  dotarciu do niego są dokum enty z tzw. 
archiwów rodzinnych, znajdujących się w  rę­
kach prywatnych. J. Siniarska przy opracowy­
waniu znaków wodnych papierni M azow sza8 
korzystała tylko z siedm iu takich archiwów. 
Z powodu nawiedzających często Polskę kata­
klizmów wojennych zbiorów tego rodzaju n ie­
stety jest już stosunkowo niew iele.
Zbiór dokum entów rodzinnych zgromadzonych  
przez Bohdana Marconiego, profesora Aka­
demii Sztuk Pięknych w  W arszawie, doty­
czący znanej i n iezw ykle zasłużonej dla kultury  
polskiej 9 rodziny Kolbergów, z której pocho­
dziła jego matka, należy do niezw ykle intere­
sujących. Archiwum to, zawierające kilkadzie­
siąt dokumentów państwowych, listów, św ia­
dectw służby, obliczeń i projektów, pochodzi 
z lat 1818— 1870, okresu intensyw nego rozwoju 
polskiego papiernictwa. Stanowi ono część du­
żego archiwum rodzinnego, z którego duże. 
ilość dokumentów, dotycząca niezw ykle zasłu­
żonej dla W arszawy rodziny Marconich 10, u leg­
ła zniszczeniu w  czasie ostatniej wojny.

Zgromadzony materiał w ydawał się na ty le  
ciekawy, że zdecydowano się na jego analizę. 
Zdawano sobie sprawę z przypadkowości w y ­
stępujących w  nim papierów, niemniej jednak  
z uwagi na fakt, że stanowią one zam knięty  
zbiór dotyczący jednej rodziny, uznano za ce­
low e dokonanie analizy papierów zarówno z 
punktu widzenia ich pochodzenia, jak i jakości. 
W iększość dokumentów tego zbioru, z p ierw ­
szej ćw ierci X IX  w., dotyczy Juliusza Colberga, 
kartografa i geodety, profesora W arszawsko- 
-K rólew skiego U niw ersytetu.
Cztery dokum enty z lat 1819— 1827, w ystaw io­
ne przez K om isję Rządową Wyznań R eligijnych  
i Oświecenia Publicznego, sporządzone są na 
papierach czerpanych pochodzenia holender­
skiego. Z identyfikowanie tych papierów umo­
żliw iły literow e filigrany pomocnicze, które są 
inicjałami nazwisk w łaścicieli papierni.
Akt nom inacyjny na profesora zwyczajnego  
Oddziału Sztuk Pięknych K rólewsko-W arszaw- 
skiego U niw ersytetu z 1819 r. w ypisany jest 
na papierze o formacie 40 X  31 cm firm y  
J. Honig Zoonen. Papier ten, o równym prze-

5 Encyklopedia Powszechna Orgelbranda, Jeziorna — 
Fabryka Papieru, t. XII, Warszawa 1863. 
e J. S i n i a r s k a - C z a p l i c k a ,  Kronika papierni 
w Jeziornie 1760—1960, Łódź 1960; t a ż  s a m a ,  Dzia­
łalność produkcyjna papierni w Jeziornie w latach 
1760—1939. Studia i materiały z dziejów Piaseczna 
i powiatu piaseczyńskiego, PWN, Warszawa 1973.
7 H. R a d z i s z e w s k i ,  Bank Polski, Poznań 1919.
8 J. S i n i a r s k a - C z a p l i c k a ,  Znaki wodne pa­
pierni Mazowsza 1750—1850, Łódź 1960.
9 S. Ł o z a ,  Rodziny polskie pochodzenia cudzoziem­
skiego osiadłe w Warszawie i okolicach, t. I, W ar­
szawa 1934.
10 Ibidem.
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zroczu i w yraźnym  układzie kres i żeberek, ja­
ko głów ny filigran ma znak „Pro patria”, tak 
często w ystępujący w  papierach holenderskich, 
jak rów nież i w  niektórych w ysokiej jakości 
papierach polskich.
Akt nom inacyjny na profesora stałego tegoż 
U niw ersytetu z 1823 r. w ystaw iony jest na 
bardzo dobrym jakościowo papierze firm y Van 
der Ley. Papier ten o form acie 44,5 X 36 cm, 
wykonany z dobrze zm ielonej, w ybielonej ma­
sy, n ie posiadającej żadnych zanieczyszczeń, 
jako filigran głów ny ma znak „Róg” (il. 1). 
K olejny akt nom inacyjny —  na członka K o m -  
m issyi N a y w y ż s z e y  Exam inacyjney K rólestw a  
Polskiego z 1827 r. napisany jest na grubym, 
ale dobrym papierze firm y Van Gelder. Jako 
filigran w ystępuje powszechnie używany w  
papierach zachodnich m otyw  „Lilia” (il. 2). 
Również papier pism a ministra Grabowskiego 
do J. Colberga z 1828 r. pochodzi z tej samej 
firm y, z tym  że różni się filigranem  głównym . 
W ystępuje tu  znak „Pro patria”, który jest 
zdecydowanie staranniej w ykonany od znaku 
na papierze firm y J. Honig.
P iąty dokum ent —  będący przedmiotem anali­
zy —  stanowi akt nom inacji Juliusza Colberga 
na członka Towarzystwa K rólewskiego Przyja­
ciół Nauk, w ystaw iony w  1822 r. i podpisany 
przez ów czesnego prezesa Towarzystwa — Sta­
nisława Staszica. W ydrukowany jest dw uję­
zycznie —  po polsku i po łacinie, na papierze 
żeberkowym  o specjalnie dużym formacie 
(54 X  51 cm). Biorąc pod uwagę dużą rangę 
dokumentu, wybrano papier wyprodukowam^ 
niezw ykle starannie i stosunkowo gruby ze 
względu na dekorację wykonaną w  technice 
m iedziorytniczej. Pochodzi on z firm y Van der 
Ley, a jako filigran w ystępuje znak „Fortuna” 
(il. 3), który stosowany był w  papiernictwie 
holenderskim  już w  końcowych latach XVII w. 
Forma tego filigranu jest prawie identyczna z 
przerysem  nr 1364 w  opracowaniu E. Hea- 
wooda n .
Do archiwum tego należał również —  będący 
w  chw ili obecnej w łasnością Towarzystwa im. 
F. Chopina —  druk pieśni Loży Masońskiej, 
której członkiem  był Juliusz Colberg 12. On to 
w łaśnie był autorem  pieśni Der Genius der  
Freundschaft. Jako twórca m uzyki figuruje Jó­
zef Elsner, założyciel Szkoły Głównej Muzyki 
w  W arszawie i nauczyciel Chopina. N iestety, 
mimo podjętych kwerend nie znaleziono nut 
do tej pieśni; prawdopodobnie melodia nigdy  
nie została skomponowana. Tekst tej pieśni zo­
stał w ydrukow any na w ysokogatunkowym  pa­
pierze o dobrym przezroczu, z w yrazistym  
obrazem znaku wodnego, a także kres i żebe-

11 E. H e a w o o d ,  W atermarsks manrily of the X V II  
and X V III centuries, Hilversum 1950 (w serii Monu­
ments of Chartoe Popyraceae, t. I),
12 S. Ma ł a c h o w s k i - Ł e m p i c k i ,  W ykaz Polskich 
Lóż Wolnomularskich oraz ich członków w latach 
1738— 1821, Kraków 1929.

3. Znak „Fortuna” na papierze firm y Van der Ley
3. ”Fortune” mark on paper manufactured by Van 
der Ley Co., early 19th century

4. Filigran główny na papierze stemplowym z Jezior­
nej z 1825 r.
4. Main water-m ark on paper from Jeziorna Paper 
Mill used for official documents, 1825
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5. Filigran o charakterze sakralnym na papierze 
z Soczewki
5. W ater-mark of sacral character on paper from  
Soczewka Paper Mill

rek. Filigran przedstawiający często stosowany 
w  papiernictwie europejskim znak „Róg”, cha­
rakteryzujący się starannym wykonaniem  
zarówno rysunku, jak i napisu, jest prawie 
identyczny z przerysem nr 3050 podanym w  
opracowaniu L auceviciusa13. W filigranie po­
m ocniczym  w ystępuje nazwisko Blauw, nie  
figurujące wśród nazwisk księgarzy i papier­
ników holenderskich. Papier ten prawdopodob­
nie również pochodził z importu. Druk pieśni

13 E. L a u c e v i c i u s ,  Popierius Lietuvoje X V — 
—X V III a, Vilnius 1967.

6. Filigran główny na papierze w splocie płóciennym  
(welinowym) z Jeziornej z 1837 r.
6. Main water-mark on the wove paper manufactured 
by Jeziorna Paper Mill in 1837

niestety  n ie jest datowany. Ponieważ Loża 
Stałości, której największa aktywność przypada 
na okres K sięstwa W arszawskiego, została —  
tak jak cały ruch w olnom ularski —  rozwiązana 
w  1821 r. dekretem  Aleksandra I, należy przy­
puszczać, że druk ten pochodzi z pierw szych  
lat X IX w.
Pozostała część dokum entów dotyczy W ilhelm a  
Colberga (syna Juliusza), kartografa, hydrogra­
fa, budowniczego m ostów i kolei, którego m łod­
szy brat Oskar był w ybitnym  badaczem sztuki 
ludowej. Papiery czerpane pochodzą z papierni 
rodzimych, natomiast w iększa część dokum en­
tów w ystaw ionych przez kancelarię carską w  
Petersburgu, urzędy warszawskie, jak również 
przez urząd króla Prus w ystępuje już na pa­
pierach maszynowych, których identyfikacja  
z powodu braku filigranów jest prawie niem oż­
liwa.
Opinia szkolna W ilhelm a Colberga z 1825 r., 
podpisana przez rektora Gimnazjum W arszaw­
skiego Samuela Bogum iła Lindego, w ystaw iona  
jest na papierze stem plow ym  wyprodukowa­
nym  w  Jeziornej w  1825 r. Jest to papier w y ­
konany niezbyt starannie z m asy zawierającej 
zanieczyszczenia, źle w ybielonej. Papier ten, o 
nierównom iernym  przezroczu, jako filigran  
głów ny ma dw ugłow ego orła rosyjskiego z pol­
skim orłem na piersiach (il. 4).
Rozkaz dzienny K w atery Głównej W ojsk Pol­
skich z 29 marca 1831 r., zawierający wykaz  
awansów oficerskich, a m iędzy innym i nom i­
nację na porucznika W. Colberga, jest druko­
w any na papierze w ykonanym  na sicie żeber­
kowym  z m asy zanieczyszczonej, o barwie 
szarawej. W ystępują na nim dwa znaki —  
głów ny sosna i pom ocniczy literow y „W .K.W o- 
la ”, który to znak J. S in iarsk a14 przypisuje 
papierni nad Rawką, w  W oli Narapińskiej pro­
wadzonej przez W. Kopitza.
Dokument w ystaw iony w  1837 r. przez D y -  
rekcyę Kom m unikacyi L ądow ych  i W odnych  
w  Królestw ie  Polskim  do byłego podporucznika  
Korpusu Inżenierów K om unikacyi Lądow ych  
i W odnych  napisany jest na papierze w yprodu­
kowanym  z m asy dobrze zm ielonej, m inim alnie 
zanieczyszczonej. Papier ten ma równom ierne 
przezrocze, w yraziste kresy i żeberka oraz pre­
cyzyjnie w ykonany filigran. Jakością i barwą 
przypomina papiery holenderskie z tego okresu. 
Jako filigran głów ny w ystępuje znak sakralny

14 J. S i n i a r s k a - C z a p l i c k a ,  Papiernictwo ..., o.c.

oDWmATTMAHtl§gs
7. Filigran angielskiego papieru maszynowego 
z 1855 r.
7. W ater-mark on English machine-made paper 
from 1855
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(il. 5), natomiast w  pomocniczych —  nazwisko 
„A. Daltrozzo”. Papier ten można przypisać 
czerpalni w  Soczewce, prowadzonej przez w łaś­
ciciela hurtowni papieru w  Warszawie, Anto­
niego Dal Trozzo 15.
Spis dow odów  złożonych w  Heroldyi K rólestw a  
celem udowodnienia szlachectwa przez W ilhel­
ma K olberg  z 1838 r. napisany jest na papierze 
stem plow ym  z Jeziornej, wyprodukowanym  w  
1837 г., o czym  świadczy data w  filigranie po­
mocniczym. Papier ten, wykonany na sicie o 
splocie w elinow ym , jest zaklejony i ma równe 
przezrocze. Jako filigran głów ny w ystępuje  
dw ugłow y orzeł rosyjski, na którego piersi 
umieszczony jest orzeł polski (il. 6). W odróż­
nieniu od filigranu w ystępującego na papierze 
stem plow ym  z 1825 r. dwugłow y orzeł rosyjski 
ma jedną koronę, usytuowaną na osi między 
głowam i obydwu orłów. Jednak filigran głów ­
ny, a także pomocnicze, których na papierze 
stem plowym  jest stosunkowo dużo, w  porów­
naniu do papierów w elinow ych z 1835 r. w yko­
nane są zdecydowanie mniej precezyjnie, mniej 
równomierne jest też przezrocze tego papieru.

Ostatni dokum ent posiadający znak wodny  
— to akt nadania K olbergowi w  1857 r. orderu 
przez Fryderyka W ilhelm a za zasługi położone 
w  przeprowadzeniu dróg kolejowych. Jest to 
papier produkcji maszynowej pochodzenia an- 
gie’skiego, co potwierdza bezspornie m ak li­
terowy „J. W hatman 1855” (il. 7).
Pozostałe papiery (świadectwa szkolne, doku­
m enty w ystaw ione przez kancelarię cesarską 
w  Petersburgu, świadectwa służby, obliczeni*

15 J. S i n i a r s k a - C z a p l i c k a ,  Znaki wodne pa­
pierni ..., o.c.

i plany mostów) są wykonane m aszynowo i me 
mają filigranów.
Przebadany m ateriał pozwolił na potwierdzenie 
wniosków w ysuniętych  w  w ielu  innych pra­
cach z tego zakresu:
—  Instytucje centralne K rólestw a Polskiego  
chętnie korzystały z wysokogatunkowych pa­
pierów holenderskich różnych w ytw órców  
(J. Honig, Van der Ley, Van Gelder). Mimo 
podwyższonego cła, wprowadzonego w  1819 r., 
papiery te stosowano i w  latach trzydziestych  
XIX w.
— Wraz z rozwojem poziomu czerpalni pol­
skich ich produkcja cieszyła się dużym popy­
tem. Mimo znacznie gorszej na ogół jakości 
papierów polskich w  porównaniu z papierami 
holenderskimi występują również i papiery w 
niczym im n ie ustępujące (wspomniany papier 
z Soczewki czy też w elinow y z Jeziornej).
—  W szystkie papiery stem plow e z lat trzy­
dziestych X IX  w. pochodzą z Jeziornej, która 
w tym  okresie w ytw arzała je w  dobrym ga­
tunku. Przyw ilej dostarczania papieru na po­
trzeby w szystkich władz rządowych z 1836 r. 
zapewnił monopol tej papierni, prowadzonej 
przez Bank Polski.
— Wraz z rozwojem produkcji maszynowej 
papiery wyrabiane w  ten sposób w ypierały z 
powszechnego użycia papiery produkowane 
ręc nie. Proces ten w  Polsce przebiegał powoli, 
niemniej jednak system atycznie, i doprowadził 
do tego, że w  drugiej połow ie X IX  w. doku­
m enty najczęściej były pisane i drukowane na 
papierach m aszynowych bardzo rzadko posiada­
jących znaki wodne.
mgr Andrzej Wawrzeńczak 
Laboratorium Naukowo-Badawcze 
PP PKZ w Warszawie

THE PAPERS IN AN ARCHIVE OF FAMILY DOCUMENTS ONCE IN POSSESSION OF THE LATE 
PROFESSOR BOHDAN MARCONI

The first half of the 19th century saw a considerable 
growth of paper industry in the Polish Kingdom, 
which was directly associated with the general tech­
nical progress and the steadily widening range of 
activities of Polish publishers. Although lots of high­
-quality papers were still further imported from ab­
road the manufacture of wove papers was started in 
paper mill at Mary mont near Warsaw in 1821 and 
then at Jeziorna and Sople. Particularly high quality 
papers were achieved at Jeziorna paper mill where 
also the production of machine-made papers was 
started.
It is a well-known fact that as librares and archives 
are basic source for investigations and studies of hi­
story of paper-making are to be. Among them the 
family archives are most hardly accessible for resea-

chers. The collection of family documents from the 
years 1818—1870 concerning the family of Kolbergs 
famous for their merits for the Polish culture, ga­
thered by the late Professor B. Marconi is considered 
to be extremely interesting. The author carried out 
in analysis of papers forming the above collection 
from two viewpoints, i.e. this of provenience and that 
quality of papers which enabled the following fin­
dings: (a) the central institutions of the Polish King­
dom willingly the high-quality papers of Dutch make, 
(b) the development of domestic paper mills caused 
that in addition to those imported there were also 
applied the wove papers from Jeziorna mill, (c) s tart­
ing from the mid-nineteenth century the handmade 
papers gave gradually their place in those m achine- 
-made.
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Zabytki polskie — zamek w Ciechanowie, murowany w X V I w. (fot. I. Skarżyńska)
Historical monuments in Poland — the castle at Ciechanów, erected in the form of a brick-built structure in 
the 16th century


